Piosenki i wierszyki  towarzyszące „Kogucikom” podczas czerwcowych zabaw! 
              „Dzieci świata”    Wincenty Faber
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       W Afryce w szkole, na lekcji,

       śmiała się dzieci gromada,

       gdy mówił malutki Gwinejczyk,

       że gdzieś na świecie śnieg pada. 

           A jego rówieśnik, Eskimos,

           też w szkole, w chłodnej Grenlandii,

           nie uwierzył, że są na świecie 

           gorące pustynie i palmy.

       Afryki ani Grenlandii my także

       jak dotąd nie znamy.

       A jednak wierzymy w lodowce,

       w gorące pustynie, w banany.
           I dzieciom z całego świata,

           chcemy ręce uścisnąć mocno.

          I wierzymy, że dzielni  z nich ludzie,

          jak i z nas samych wyrosną. 

            „Mam prawo żyć”  J. Kobyliński

Mam prawo być sobą.
Czuć się bezpiecznie,

wolną być osobą.

        Mam prawo kochać

        i kochanym być.
        Nie można mnie krzywdzić,

        poniżać i bić.

Mogę się śmiać,
może się dziać pięknie,

Pragnę być zdrowy,

rosnąć w swoim tempie.

       Mam prawo wybrać sam

       przyjaciół swych.

       Nie można mnie zmuszać 

       do uczynków złych.

Mam prawo śnić,

mam prawo być inny.

Mogę być słabszy,

lecz nie czuć się winny.

      Mam prawo śpiewać

      głośno, kiedy chcę.

      Mam prawo płakać cicho,

      gdy mi źle.

Ref.: Dziecka prawa,  poważna sprawa.

         Dziecka prawa to nie zabawa.

             „Co lubią dzieci”   Włodzimierz Melzacki

Co lubią dzieci?

           Słońce – gdy świeci,

           Deszcz – kiedy pada,

           Wiatr – kiedy gada,

           Mróz – kiedy szczypie,

           Śnieg – kiedy sypie…

              Każdą pogodę

              z upałem, chłodem,

              o każdej porze…

              Byle na dworze!
„Życzenia dla taty”   Marcin Timofiejew
     Mój tatusiu ukochany,

     Jakie masz na dzisiaj plany?

     O Dniu Ojca pamiętamy – 

     Prezent tu dla Ciebie mamy.

            Żyj z uśmiechem, jak najdłużej,

            Zdrowie niech Ci zawsze służy.

             I zapomnij o kłopotach,

            Boś Ty jest na wagę złota!

        „Święto Taty”   Dorota Gellner

Dziś jak tylko łóżka wstałam,

Zaraz Tatę uściskałam!

Uściskałam z całej siły i wrzasnęłam:

- Tato miły!

Nos do góry! Uszy też!

Dziś jest święto Taty, wiesz?

Każdy Tata je obchodzi,

Ty też obchodź, co Ci szkodzi?

A jeżeli nie dasz rady

zjeść tej całej czekolady,

tortu, lodów i piernika,

znajdziesz we mnie pomocnika!

          „Tata jest potrzebny”

Tata jest potrzebnym żeby przybić gwóźdź.

Tata jest potrzebny, by na spacer pójść.

Tata jest potrzebny, by przytulić mnie

i bajkę opowiedzieć gdy oczy klei sen.

      Ref.: Bo tata, tata, tata

                potrzebny bardzo jest.

               Gdy kiedyś spotkam lwa

               to on uratuje mnie.

Tata jest potrzebny, aby w piłkę grać.

Tata jest potrzebny, by lizaka dać.

Tata jest potrzebny, a ja kocham go

i czuję się bezpieczniej gdy obok idzie on.
